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Sygnaturą dnia — jak wam już lelegralo- 
wałem — są rokowania. Zredukowane do mi
nimum żądania rządu — kontyngent rekrutów 
i ustawa o podatku wódczanym — nie wyma
gają wiele czasu i w każdym razie do 23 m ar
ca wygodnie zrealizowane być mogą. Nie o to 
jednak tylko idzie, ale w ogóle o kwestję, czy 
parlam ent nadal pracować zechce, czy też, jak 
dotąd, pozostać chce widownią demoralizujących 
cale państwo karczemnych zapasów. Zresztą nie
które stronnictwa nie zgodzą się nawet na uchwa
lenie podatku wódcznnego bez zapewnienia, że 
i inne ustawy doczekają się załatwienia. Wczo
raj już niemieckie stronnictwo ludowo uchwali
ło jnnetim  pomiędzy podatkiem wódczanym a 
inwestycjami kolejowemi. Sprawiedliwość każe 
przyznać, że uchwała jest słuszną. Kraje alpej
skie, reprezentowane w tern stronnictwie, z pod
wyższenia podatku wódczanego nic a nic nie 
mają, kiedy inwestycje kolejowe są dla nich 
kwestją pierwszorzędnej doniosłości.

Bez zbytniego optymizmu spodziewać się 
można, że wspomniane dwie ustawy na czas 
uchwalone zostaną, a tern samem rząd nie bę
dzie do zamknięcia sesji zmuszonym. Jeśli ro 
kowania wydadzą dobry rezultat, można będzie 
jeszcze w ciągu przyszłego tygodnia odesłać przed
łożenia iządowe do komisyj, w szczególności 
zaś przedłożenie inwestycyjne.

Olbrzymiej doniosłości sprawy ekonomiczne 
cisną się do parlamentu i wywierają presję na 
posłów. Dość tylko wspomnieć wniosek Koła 
polskiego i posła Mengera, w sprawie budowy 
dróg wodnych. Niestety, masy wyborcze oboję
tnie przysłuchują się burdom  parlamentarnym, 
czytają może i z pewną lubością w dziennikach
0 scenach szynkownycb, urządzanych przez po
słów, a z żadnej strony nie widać nacisku do 
pracy. Rzeczą korporacyj przemysłowych i han
dlowych w całej monarchji byłoby, dać wyraz 
oburzeniu z powodu takiego zaniedbania spraw 
najżywotniejszych i wywrzeć nacisk na walczą
ce stronnictwa.

Wielka część winy spada na ową prasę 
wiedeńską, która we wszystkiem widzi interes
1 tylko interes. Chociaż brzmi to może p a ra 
doksalnie, a jednak faktem jest, że właśnie li
beralna prasa najmniej pragnie istnienia parła 
mentu. Jeśli Nene freie Presse, której żadne 
narodowo-niemieckie stronnictwo za 6wój or
gan nie uważa, nagle tak bardzo jest narodo
wą i szowinistyczną, to ma swoje ukryte przy
czyny.

Pod grubą powłoką ordynarności i pod 
pozorami szowinizmu narodowego, kryje się w 
tym parlamencie bardzo zdrowe ziarno. Prze
ważna większość stronnictw, skoroby tylko u- 
sunięte zostało jabłko niezgody, gotową będzie 
'każdej chwili zjednoczyć się w walce przeciwko 
korupcji, przeciwko wybrykom giełdy pieniężnej, 
łotrowskiemu handlowo papierowem zbożem, 
wyzyskiwaniu ludności przez związki kartelo
we itd.

Normalnie funkcjonujący parlament, w cią
gu roku zatamowaćby zdołał złotodajne źró
dła korupcji, a tern samem podciąć żyły pseudo- 
liberalnej prasie. Dlatego to i tylko dlatego 
N eue Freie Presse  pozornie nawołuje do zgody, 
ale ilekroć tylko objawi się jakaś skłonność do 
pojednania, jakieś wzajemne ustępstwo, lub 
chociażby zbliżenie się na pewnem polu, wnet 
dolewa oliwy do ognia, judzi i drażni, szczuje 
i przedrwiwa, dopokąd nie postawi na swojem 
i dopokąd płomień nienawiści znów nic wy
buchnie.

Najnowszą próbę tej zbrodniczej roboty

i mieliśmy onegdaj, kiedy Neue Freie Presse, wi
dząc gotujące się zbliżenie Koła do rządu, a za 
pośrednictwem rządu do stronnictw, pomieściła 
artykuł, pisany tak, że wyglądaj na inspiracje 
rządową, a w wysokim stopniu Kołu polskiemu 
ubliżający. Stara to rzecz, że skoro tylko N eue  
Freie Presse weźmie jaki rząd w opiekę, to z pe
wnością chce powaśnić go z całym światem i 
uniemożliwić mu wszelką pożyteczną działalność. 
Był to zresztą tylko jeden przykład z wielu i 
próba tym razem nieudnła. Nieporozumienie w 
jednej chwili się wyjaśniło, bo kłamstwo było 
za grube. (r.)

Przeworsk i Chropin.
II. Galicja wraz z Bukowiną konsumują 

rocznie 250.000 cpntn. metr. cukru, co przed
stawia 8 procent konsumeji całej Austrji. W ar
tość tej konsumeji, bez podatku konsumeyjnego, 
wynosi około 10 miljonów koron (a z poda
tkiem — 20 miljonów koron). Jest chyba rzeczą 
zupełnie słuszną dążenie, iżby owe 10 miljonów 
koron pozostawały w kraju, zwłaszcza, że cukro
wnictwo w Galicji i na Bukowinie ma wszelkie 
dane do pomyślnego rozwoju.

Jeżeli się zważy, iż przez lat wiele nie po
wiodło się u nas rozwinąć tego przemysłu, ła
two zrozumieć, ile setek miljonów wyszło z kra
ju za granicę i utworzyło miljonerskie fortuny, 
zamiast podnosić ogólny dobrobyt u nas, w spo
sób analogiczny, jak to się stało we wszystkich 
krajach, które wcześnie ten przemysł u siebie 
rozwinęły. Nietylko jednak chodzi o to, aby 
w kraju fabryki istniały, ale, jeżeli przeróbka 
buraka cukrowego jest rentownym interesem, 
chodzi o to, aby zysk nie stał się zyskiem sp e 
kulanta obcego, lecz, aby stał się udziałem rol
nika, który produkt len w pocie czoła wyhodo
wał ; czyli, innemi słowy, idzie o to, aby rolnik, 
który zmuszony jest produkt swój sprzedać za 
cenę, zapewniającą kapitałowi oprocentowanie, 
odpowiednie do ryzyka wielkiej inwestycji, był 
sam tym kapitalistą i osiągał za ten produkt 
jak najwyższą rentę, wyrażoną w dywidendzie 
od akcji cukrowej.

Jeżeli więc potrzebne są fabryki w kra
ju, to niemniej konieczne, iżby właścicielami, 
akcjonarjuszami tych fabryk byli sami p rodu
cenci, sami krajowcy. W  ten tylko bowiem 
sposób wszelki zysk pozostanie u nas, a nie u 
obcych. Na tym właśnie punkcie najściślej scho
dzi się interes kraju z interesem krajowych fa
bryk i niewątpliwie z tego stanowiska wycho
dzili inicjatorowie towarzystwa akcyjnego, które, 
założywszy fabrykę cukru w Przeworsku, p ra 
gnie podobne cukrownie otwierać także w in 
nych miejscowościach Galicji i Bukowiny.

liistorji powstania i działalności tego to
warzystwa nie będziemy tutaj sp isyw ali; wy
starczy, jeżeli powiemy, żc rozporządza ono 
kapitałem akcyjnym 7 miljonów koron i że ka
pitał ten złożyli w y ł ą c z n i e  k r a j o w c y ,  rol
nicy, producenci sami, przeważnie ludzie, eo 
dotychczas nie ufali w możliwość rozwinięcia u 
nas przemysłu i kapitały swe trzymali w ban
kach zagranicznych. Jakie nieobliczalne korzyści 
fabryka taka zapewnia rolnikom, zbyteczna 
chyba wykazy wąć; ile zaś przyczynia się do sa
nacji stosunków robotniczych, niechaj świadczy 
fakt, że sam Przeworsk daje ludności okoli
cznej 600.000 koron, tytułem rocznego za
robku.

Że powstanie fabryki i rafmerji przewor
skiej, która w dodatku zakupiła cukrownię sę- 
dziszowską, nie było na rękę kartelowi „eukier- 
baronów “ — to łatwo zrozumieć. Nasza zale
żność handlowa jest w dodatku tego rodzaju, 
że Przeworsk, początkowo za słaby do podjęcia 
walki z potężnym kartelem, musiał na razie doń
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Jeden dzień z życia  w ie lk ie g o  cz ło w iek a .
Zbudził się, przeciągnął — i wstał.
Na odgłos dzwonka wpadł lewemi drzwia

mi kamerdyner, rzucił mu się do nóg, ucałował 
obie ręce, poprowadził do umywalni, wymył, 
wyczyścił, wyszorował, wytuszował, wytarł — 
i znikł.

Drugiemi drzwiami wpadł drugi kamerdy- 
nar, wymasował go, zarzucił na niego puder- 
mantel, usadowił na fotelu — i znikł.

Trzeciemi drzwiami wpadł fryzjer — jego
mość pan Haby z Gdańska — dmuchnął, chu
chnął, chrząknął, oblał, rozczesał, wyperfuino- 
wał, napomadował, wywiksował, wyczernił, wy- 
kn*ł' P° obcinaJ’ ^ o w a ł ,  wyciągnął, krzy-

— E s  isi erreich t! — i zniknął.
Czwartemi drzwiami wpadł trzeci kamerdy- 

?.er> ubrał go w garnitur  marynarkowy, lakier- 
'» bialawo-czarny krawat, rzucił mu się do 

nog) ucałował obie ręce — i znikł.
Piąte drzwi same się otworzyły.
Przeszedł do jadalnego pokoju, gdzie cala 

g ro m ad zo n a  rodzina już na niego czekała ni- 
Jąe kawę.
ka ^°^ei no wszystkich ucałował, wlał w siebie 

wę, wstaJ] pogzed} do drugiego pokoju, sta- 
4 przy biUrkUi nad |<torem pochylony pisał 
f  sekretarz, podyktował mu poemat,

stanął przy drugiem biurku, podyutował d ru
giemu sekretarzowi dram at, stanął przy trze- 
ciem, podyktował powieść, przy czwartem po
dyktował humoreskę, p rzy piątem tragedję, 
przy szóstem komedję, usiadł przy siódmem,

napisał sonatę i dwie symfonje, wyszedł, wsiadł 
do powozu, pojechał do Wildparkstation, a z 
tam tąd  ekstracugiem — do stolicy.

Tu wysiadł z pociągu, wsiadł do powozu, 
wpadł do pałacu, przebrał się w m undur  ro
syjski, pojechał na dworzec zachodni, wrócił, 
przebrał się w m undur angielski, pojechał na 
dworzec wschodni, wrócił, przehrał się w m u n 
dur hiszpański, pojechał na dworzec południo
wy, wrócił, przebrał się w m undur  włoski, po 
jechał na dworzec północny, wrócił, przebrał 
się w m undur turecki, pojechał na dworzec 
północno-zachodni, wrócił, przebrał się w an- 
glez, pojechał na dworzec południowo-wschodni, 
wsiadł do eKstracugu, wysiadł w jakimś porcie, 
wsiadł na okręt, pojechał do Anglji, wrócił, 
wpadł do pałacu, przebrał się, zjadł śniadanie, 
wsiadł do powozu, pojechał w boczną ulicę, 
wpadł do jakiegoś wspaniałego pałacu . . .

i i

 wybiegł, wsiadł do powozu, wró
cił do domu, wysłał 5439 depesz do Rosji, 1 do 
Francji, 4 do Hiszpanji, 36 do Wioch, 1 do 
Portugalji, 24.356 do Chin, 2756 do Ameryki, 
napisał wstępny artykuł polityczny do 32 gazet, 
fejleton do 43 dzienników, nowy Gesetzbuch dla 
prowincyj zachodnich i nowy dla prowincyj 
wschodnich, przebrał się, wsiadł do powozu, po
jechał na posiedzenie, potem na drugie posie
dzenie, potem na trzecie, czwarte i piąte, po
tem pojechał do atelier sławnego malarza, gdzie 
wykończył 3 olejne obrazy, 2 akwarele, 3 gwa
sze i 12 pasteli, wrócił do domu, przebrał się 
we frak, pojechał na obiad, potem na koncert, 
potem do teatru, potem na raut, potem na bal, 
potem na kolację, potem do jakiegoś pałacu . .
• • .  .  ! !  . . . i i  i i

przystąpić i przyjąć kontyngent, jaki mu wy
zna: zono. Galicja, jak wspomnieliśmy, konsu
muje 8 procent całej produkcji cukru w mo
narchji; z tego przyznano Przeworskowi P 4 8  
procent, czyli zaledwie piątą część konsumeji 
własnego kraju. Cztery piąte naszej konsumeji 
zaspokaja kartel pozakrajowy, ciągnąc oczywi
ście miljonowe zyski z tego, co moglibyśmy 
mieć u siebie sa m y c h !

Zdawałoby się, że nic łatwiejszego, jak  u- 
wolnić się z tej zawisłości, stanąć o własnych 
siłach, wycofać się z kartelu i — skoro mamy 
kapitały do dyspozycji, — zakładać w kraju dalsze 
cukrownie, któreby nietylko pokrywały zapo
trzebowanie Galicji i Bukowiny, ale mogły je 
szcze eksportować nasz produkt na rynki za
graniczne. Wszak z dziesięciu miljonów koron 
(bez podatku!), które Galicja płaci dzisiaj za 
cukier, przeszło S miljonów idzie dla fabryk 
morawskich i czeskich na zbogacenie obcych. 
Czyliż nie jest obowiązkiem postarać się, ażeby 
przynajmniej te pieniądze pozostały w kra ju?  
Czy taki ogromny ubytek pieniędzy, przccho- 
dzącycb w obce ręce, nie jest krzywdą moralną 
i ekonomiczną klęską dla ubogiego kra ju ?

Wszystko to prawda, ale w artykule na- 
slępnym wykażemy, na jakie trudności, na  j a 
ką walkę bezwzględną narażają  się ci, którzy, 
w podobny sposób rozumując, podjęli starania 
o wyzwoleniu kraju od obowiązku opłacania 
miljonowego haraczu obcym, pozakrajowy m 
przemysłowcom i spekulantom.

Garść uwag o spraw ach krajowych.
X I. N iszczenie la sów  rządow ych.

Wiadomo jest powszechnie, jak wybitny 
wpływ wywierają lasy na stosunki klimatyczne 
każdego kraju i dowiedzioną jest rzeczą, iż wy
trzebienie lasów zmienia stosunki klimatyczne 
kraju w sposób niepożądany, sprowadzając dłu
gotrwale posuchy i nieurodzaje. Szczególnie na 
stokach gór wymaga wyrąb lasów nadzwyczaj
nej oględności, albowiem ogołocenie gór z drze
wostanów sprowadza, a przynajmniej potęguje 
niesłychanie te wylewy1!- rzek, które prawie co
rocznie nasz kraj nawiedzają i miljonowe szko
dy wyrządzają.

Jeżeli przeto rząd na regulację rzek w n a 
szym kraju i na spieszne systematyczne zabu
dowanie wszystkich potoków górskich zdobyć się 
nie może, jeżeli pozostaje upornie ślepym na 
ogromną szkodę i krzywdę, którą w Len sposób 
nam wyrządza, a głuchym na wszelkie prośby 
i przedstawienia, podnoszone w tej mierze w ca
łym szeregu lat — to już m u absolutnie nie 
wolno usuwać ostatniej ochrony, jaką w tej 
mieize stanowią lasy górskie, które w tak przy- 
spieszonem tempie na korzyść obcokrajowych 
spekulantów uprzątnąć się stara, nie szczędząc 
w tej mierze nawet inwestyeyj, do których w 
kraju naszym zresztą nie jest wcale pochopnym — 
buduje nawet kolejki lasowe, byleby się dobrać 
co rychlej do nieprzystępnych partyj i ułatwić 
masowy eksport w celu zasilenia skarbu p ań 
stwa, dla naszych potrzeb tak ńiewyrozurniałe- 
go i skąpego.

Lecz, gdyby kto lak przypadkowo zagadnął 
dotyczące organa rządowe, jak można tak z krzy
wdą kraju gospodarować i do czego ta gospo
darka prowadzi, otrzyma z pełną godności em
fazą odpowiedź: „Lasy karpackie są obecnie
własnością państwową, rządowi wyłącznie przy
służą prawo ustanowienia tam trybu gospodar
ki. państwo z tej swej nieruchomej własności 
odpowiedni dochód mieć musi, nikt zresztą nie 
ma prawa w to się mięszać i kontrolować.” 
Zastrzegłszy tak zasadnicze stanowisko doda z 
protekcjonalną dobrotliwością: „zresztą gospo

u
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1 I . . . i zasnął 1 . . . . 
A przez cały ten czas unosił się nad nim 

duch wielkiego, zgasłego kanclerza...

Prot P rztyk.

darka jest wszechstronnie prawidłowa, w niezem 
przeciw regułom racjonalnej eksploatacji niewy- 
kraczająca i dozwoloną miarę użytkowania ści
śle przestrzegająca.” Z rozumowaniem tego ro
dzaju spotkałem się osobiście.

Wielki też i mały polityk galicyjski zupeł
nie się tą odpowiedzią zaspokoi: uczynił swoje, 
uspokoił swoje sumienie, może nawet pochlubić 
się przed swoimi wyborcami, iż uczynił w tej 
mierze bardzo energiczne i stanowcze kroki i 
przedstawienia u władz kompetentnych, do ja 
kiejś zaś zasadniczej, upartej opozycji wcale me 
czuje w sobie powołania.

I rzeczywiście, gdyby sobie kto zadał trudu 
i za zasiągnięciem wysokiego pozwolenia, -  które 
z łatwoś: ią otrzyma, bo panowie są w ogólno
ści uprzejmi i nie mają zresztą nic do zatajenia 
i ukrywania, — zechciał przejrzeć plany gospodar
stwa w lasach państwowych, musi przyznać, iż 
są gruntownie, systematycznie według reguł ra 
cjonalnego gospodarstwa lasowego opracowane, 
że plan cięcia trzyma się racjonalnej miary i nie 
narusza rzekomo w riiczcm substancji lasów.

Cóż, kiedy figlarka natura jakoś nie ze wszy- 
slkiem chce sio stosować do tych wytworów ro
zumu ludzkiego i bruździ w sposób haniebny.

A mamy na to świetne pochodzące z osta
tnich czasów dowody. Oto w okolicach Ischlu, 
Gmunden. Ebensse, Aussee pokrywają Alpy ró 
wnież lasy państwowe.

Hofraci niemieccy gospodarują już tam u 
siebie, trudno więc dopuścić, iżby gospodaro 
wali ze złą wolą, na własną szkodę, zwłaszcza, 
iż to się dzieje pod bokiem rezydencji cesarskiej 
w Ischlu. Systemizacja i plan gospodarczy były 
tam oczywiście wzorowe, jeszcze staranniej jak 
u nas opracowane.

Lecz skoro wykonali swe racjonalne Hiebs- 
plany, skoro uprzątnęli drzewostany w lasach 
państwowych na okolicznych górach — przepię
kne te miejscowości, w których oprócz dworu 
cesaiskiego, gromadzi się na letni pobyt śmie
tanka świata wiedeńskiego, ulegają przy wię
kszym nieco deszczu formalnym potopom.

Powstał też gwałtowny wrzask i rwetes, 
głosy dziennikarstwa i fachowcy potępili jedno
głośnie gospodarkę w lasach państwowych, a 
rozum i wiedza walddyrektorów, ober i unter- 
forstratów spotyka się tam odląd przy każdej 
sposobności z bardzo niegrzecznemi epitetami. 
Rekryminacje te przyszły jednak już po nie- 
wczasic i tym razem przynajmniej powiedzieć m o 
żna : „mądry Niemiec po szkodzie.”

Nastąpi to i u nas niezawodnie, tylko w 
stopniu nierównie wyższym. Bo gdy obecnie za
topiona ludność znac-hodzi jeszcze ocalenie życia 
na dachach chałup, poradną byłoby rzeczą, aże
by przezorne władze postarały się przynajmniej 
o pobudowanie wysokich rusztowań w kształcie 
wież, na których ludność w danym razie oca
lenia szukaćby mogła. To już mniej kosztowna 
rzecz, jak regulacja rzek !

I pod innym niezmiernie ważnym wzglę
dem niepoczciwa natura bruździ „wirthschafts- 
p lanom .” Gdy bowiem prawidłowe i szybkie za
lesienie zrębów stanpwi nojkardynalniejszy punkt 
porządnego gospodarstwa lasowego, niepoczciwa 
natura  znosi zaraz w pierwszym roku po wy
rębie na zbyt stoczystych górach cienką w ar
stwę urodzajnej ziemi i tworzą się Karsty Dalma- 
tyńskie, klóre tylko z trudnością i zbyt wielkim 
kosztem w sposób sztuczny zalesić będzie można.

Nie wyczerpałem jeszcze tematu, bo kwe- 
stja to zanadto żywotna dla naszego kraju, aże
by ją tak mimochodem i pobieżnie traktować 
można ; resztę smutnych rozpamiętywań odkła
dam do następnej korespondencji.

Edm und Nawrocki.

Z targów pieniężnych.
W ie a e ń  l  marca.

( fr .)  Nabycie małego obszaru ziemi chińskiej 
w Tientsinie przez Austro-Węgry, wywołało w 
poważnych sferach giełdowych bardzo dobre 
wrażenie. Rozumieją one dobrze, że nie idzie 
tu bynajmniej o uprawianie jakiejś polityki ko
lonialnej, tylko o stworzenie pewnego rodzaju 
furtki , przez którą handel naszej monarchji 
z olbrzymiem państwem chińskiem mógłby się 
odbywać w przyszłości w sposób dogodniejszy 
i korzystniejszy, niż dotychczas. Że nie idzie tu 
o urządzenie jakiejś kolonji austro-węgierskiej 
na dalekim Wschodzie w właściwem tego słowa 
znaczeniu, dowodem tego już ta okoliczność, że 
obszar zajęty przez Austro-W ęgry w Chinach 
jest bardzo mały, wynosi bowiem nie wiele 
więcej, nad pół kilometra kwadratowego, ale 
obszar taki nadaje się doskonale do stworzenia 
tego, co dawniej nazywano „faktorją” handlo
wą, a co dziś w języku dyplomatów nazywa 
się „settlem ent”. Mianowicie na nabytym ka
wałku ziemi stanie budynek konsulatu austro- 
węgierskiego, tudzież austro-węgierskie domy 
handlowe i magazyny, a prawdopodobnie urzą
dzona zostanie tam  także stacja węglowa dla 
okrętów. Prawie każde z większych mocarstw 
ma już takie punkty oparcia w Chinach, tylko 
nasza monarchia nie miała go dotychczas.

Tego rodzaju nabytków nie należy jednak 
wcale porównywać z takiemi zdobyczami tery- 
torjalnemi, jakie n. p. zrobiły Niemcy przez 
objęcie zatoki Kiaoczau z nadbrzeżnym pasem 
ziemi, to bowiem jest napraw dę kolonja, m a
jąca kilkaset tysięcy mieszkańców, podczas gdy 
nasz nabytek składa się z pustego gruntu i 
kilku ulic na lewym brzegu wielkiej i spławnej 
rzeki Peiho. Sympatycznym jednak jest ten n a 
bytek dla giełdy nadzwyczajnie, gdyż widzi ona 
dobrze, że cel jego jest nie polityczny, ale czy
sto ekonomiczny. W  jakikolwiek sposób zakoń
czy się obecne przesilenie chińskie, to nie ulega 
wątpliwości, że państwo chińskie otwarte zo
stanie dla handlu europejskiego w nierównie 
szerszej mierze, niż było dotychczas, raz dla 
tego, że m ocarstwa będą na to nastawały, 
a powtóre z tego powodu, że same Chiny 
będą tego potrzebowały, ażeby mieć większe 
dochody z cel na zapłacenie procentów i rat 
od pożyczki, którą będą musiały zaciągnąć.

Że otwarcie Chin dla handlu europejskiego 
będzie dla mocarstw wypadkiem pierwszorzę
dnej doniosłości — co do tego nie może być 
dwóch zdań i zaiste Austro-Węgry ośmieszyły
by się wobec całego świata, gdyby przez zy
skanie bodaj tak małego punktu  oparcia w Chi
nach nie przygotowały się do tej nowej ery i 
nie torowały drogi rozwojowi swych stosunków 
handlowych. Przedewszystkiem na tym zajętym 
obszarze urządzone zostaną magazyny tych a r
tykułów handlowych z naszej monarchji, które 
mają lub mogą mieć najłatwiejszy zbyt w Chi
nach, następnie i dla importu chińskich produ
któw do naszej monarchji ma taki kawałek 
własnej ziemi kolosalne znaczenie.

Dziś bowiem sprowadzamy produkty chiń
skie drogą na Londyn lub Ham burg, w przy
szłości zaś będą składy ich we własnej faktorji 
handlowej w Tientsinie, a następnie wysyłane 
będą one własnymi okrętami do Tryestu lub 
Rjeki. A zatem i koszta transportu  będą t a ń 
sze i zyska się także na dobroć’ samego tow a
ru. Wogóle sam pomysł nabycia kawałka ziemi 
w Chinach, uważa giełda za nadzwyczaj trafny, 
od dzielności zaś stanu kupieckiego, zarówno 
austrjackiego. jak i węgierskiego, zależy teraz, 
aby ta  myśl wydała w przyszłości wielkie ko
rzyści.

, . . . .  . . wybiegł, wsiadł do powozu, w ró
ci! do domu, zaalarmował 320.765 ludzi, prze
brał się, wskoczył na konia, objechał ulice, 
place, pola, lasy, niziny i góry, w prowincjach 
wschodnich udzielił ludowi pomocy, chroniąc 
go przed wrogą polskością, wpadt do biur, na 
pocztę, przerzucił własnoręcznie 1,234.567 li
stów. zbada) je dokładnie, poprzekreślał ad re sy : 
„W ielm ożnyPan”, wpisał wszędzie „Wohlgebo- 
re n ”, końcówki nazwisk „ s k i ” zmienił na „ e r ”, 
wszystkie listy wyekspedjował, był w każdym 
domu polskim, skonfiskował i spalił elemen
tarze polskie, poezje Mickiewicza, S łow a
ckiego i t. p., portrety Kościuszki, Sobieskiego 
i t, p, zrewidował redakcje wszystkich pism 
polskich, skazał wszystkich redaktorów na 
ogólną sumę 245 lat, 5 miesięcy 26 dni 
i 36 m inut ciężkiego więzienia, zburzył wszy
stkie polskie szkoły, zrujnował setki rodzin 
polskich, wywłaszczając je z ziemi, powyganiał 
setki tysięcy ludu polskiego, powystrzelał wszy
stkie białe gołębie, przypominające mu zanadto 
orły polskie, wyściskał panów hakatystów, po- 
sprawiał swemu ludowi parasole, jako ochrona 
przed polonizmem, potem wrócił do stolicy, 
przebrał się, wsiadł do powozu, pojechał na 
dworzec południowo-zachodni, a s tam tąd  extra- 
cugiein do W ildparkstation, gdzie wysiadł, 
wsiadł znowu do powozu, wrócił na łono ro
dziny ...................................................................................

B ajka.
Chodziła Bajka od płotu do płotu —

A Bajki gdzież nie przy jm ą?
W chałupach dla niej serce z pod zioberka wyjmą, 

W dworach nie zrobi kłopotu,
W  pałacach naw et do kom nat wprowadzą,

Przy s ole posadzą,
Nie w sieni z lokajstwa tłuszczą — —

Ustroją,
Napoją,
Jeść dadzą 
i puszczą.

Chodziła — ale jakieś złe czasy nadeszły — 
Zapomniał o bajce wiek przeszły,

A nowy?...
Kto wie, czy poznać raczy, bo dziś ludzkie głowy 

Ubrały się w rozumy,
Pychy pełne i dum y —

Choćby na Bajce była suknia ogoniasta 
I miała strój tęczowy :
Wypędzą ją  — i b a s t a !

Lecz tęskniła do ziemi ona Bajka dawna, 
Wesoła, dowcipna, zabawna,

Co to drogiego czasu na próżno nie straci,
Ale pl cie różne figle 
O gawronie, dudku, szczygle,

Że nawet sensat uśmiechnąć się raczy, 
Nim — spojrzawszy w zwierciadło — gawrona

| zobaczy 
Lub dudka w własnej postaci.

Lecz kto wie? może dawno niewidzianej gości 
Z okrzykiem przyjmą radości — 

Antyk przywabia,
Rzecz zapomniana jako nowość nęci...

Niejedna gospodyni przy niej się pokręci 
I zrobi miejsce na ławie —

Nawet pan hrabia 
Spojrzy łaskawie 

l powie: „Eon jour, Bajko I... Venez donc, me
Siadaj dziecię!
I gadaj,

Co tam nowego na świecie ?“

Tak myśląc, skrzydła lekkie ku ziemi opuści,
I niewidziane dawno spieszy ujrzeć strony.

Nasamprzód wchodzi na pańskie salony.
A ju ś c i !

Bo taro pacnnąco, i stroinie. i modnie,
I s tąpać miękko i usiąść wygodnie,
I przyjemnostek różnych jest się blisko, 

Ciepło... i ślisko.
Idzie spokojna, lecz — ledwie w drzwiach stanie — 

Goś ją  odtrąci za próg niespodzianie... 
Jakiś tłum mnogi 
Krępuje nogi.

Za łokcie szarpie, za fałdy kitajki — — 
Patrzy — nie wierzy...
Strach włosy jeży:

A to po wszystkich pokojach,
W  odświętnych strojach, 

Chodzą stare i nowe i najnowsze bajki — 
Nie oszczędzają nikogo,

Czernią, jak  mogą.

Uderzyła się w ciemię —
I poszła, by już nigdy nie wrócić na ziemię. 

Tylko się dziwi, sierota,
Skąd takie liczne a paskudne plemię, 

AVydała tak niewinna, jak ona, is to ta?

K a zim ierz  G liński.

I .

Nowo otworzony

Zakład pogrzebowy 99Stella” K. SŁOTOŁOWIGZA
urządza pogrzeby od najwsp n ria‘ycb do najskromniejszych

taniej, jak inne przedsiębior-o 6twa pogrzebowe
a ,  . .  a n s a  i  a ■ kszą starannością i punktualnością.

L w ó w ,  u l i c a  W a ł o w a  I. 11 Na prowincji ur dzi rówefei

najwię
116

Na składzie posiada w wielkim wyborze trumny meta
lowe, drewniane, krzyże, wieńce i wszelkie przybory 
pogrzebowe. Ę0ĘT Karawany I ubrania dla służby 

tupełaln sowa aąjśwlsższych fassnów
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DZIENNIK PULSKl t dnia 2  marca lWO1 r 3

oświadczył, że jakkolwiek istnieją wątpliwości 
co do kompetencji rady państwa, to jednak 
wita on z zadowoleniem fakt, iż rząd z n a j 
wyższego polecenia przedłożył radzie państwa 
ową deklarację, a to głównie dlatego, że tern 
samem jasno zadokumentowano niekompetencję 
innego forum. Stronnictwo mówcy przyłącza się 
do wniosku p. Grossa. S c h u lim a y e r  żądał także 
przedłożenia ustawy domowej.

V o g l e r  zapytał prezydenta ministrów, czy 
może oznajmić, czy według ustawy domo
wej jedynie głowa rodziny jest upraw niona do 
zmiany statutu domowego? G r a b m n y c r  pod
nosi, że oświadczenie ma jedynie charakter de
klaratywny, a nie konstytutywny, z czego wy
nika, że można je tylko po prostu przyjąć do 
wiadomości. Mówca zatem wnosi, aby przyjęto 
deklarację do wiadomości z wyrazem czci i po
dziękowania.

Dawid A b r a n a m o w i c z w imieniu Koła 
polskiego również broni stanowiska, że izba 
powinna z wyrazem najgłębszej czci przyjąć de
klarację do wiadomości.

Prezydent min. K o e r b e r  oświadczył, że 
sprawę w mowie będącą załatwiono w zupełnej 
zgodzie z postanowieniami sankcji p ragm aty
cznej i s tatuta familijnego, który określa prawa 
i powinności głowy rodziny i członków domu 
cesarskiego w ich wzajemnych stosunkach. De
klaracja arr yksięcia w dziedzinie prawa państwo
wego jedynie stwierdza s tan  prawny, odpowia
dający sankcji pragmatycznej, która tworzy część 
aiistrjackicb ustaw konstytucyjnych. Deklaracja 
nie rodzi żadnego nowego prawa, ani nic znosi 
żadnego dawniejszego, zatem nie daje też na j
mniejszej p raw nej podslawy do jakiejkolwiek 
akcji ustawodawczej.

Na odnośne zapytanie odpowiada dr. 
Koerber, że dla dynastji habsburskiej zawsze 
miało prawo prywatne książęce moc subsydjar- 
ną, a wedle postanowienia tego prawa, ten 
tylko może być uznany za spadkobiercę, kto 
pochodzi z małżeństwa równego. Na tej pod
stawie należy też oceniać stronę prawno-pań- 
stwową lej kwestji.

Ostatecznie odrzucono wniosek S c h u h -  
m a y e r a ,  a przyjęto wniosek G r a b  m a  y r a .

W ie d e ń  2 marca. Posiedzenie komisji 
należytościowej, zwołane na wczoraj wieczór 
celem narad nad nowelą o należytościach, nie 
doszło do skuluu, gdyż z 37 członków przybyło 
tylko 18. Qdbyła się w obecności ministra skar
bu Boehm-Bawerka, szefa sekcji Froschaupra i 
dwóch referentów z ministerstwa skarbu i owych 
18 czjonków Komisji swobodna narada, podczas 
której głównie wyrażono żądanie przedłożenia 
materjału statystycznego, niezbędnego do dal
szych obrad. Minister skarbu przyrzekł przedło
żyć go na następnem posiedzeniu komisji.

W f e d e ń  2 marca. Sprawozdanie po łą 
czonych komisyj, prawniczej i politycznej, izby 
panów o traktacie z Niemcami z 30 grudnia 
1800 w sprawie wzajemnej ochrony dzieł lite
ratury, sztuki i fotogralii, który to trak ta t  zo
stał jpż 10 marca 1000 zatwierdzony przez izbę 
panów, jeszcze raz tej izbie będzie przedłożony, 
ponieważ w ubiegłej sesji t rak ta t  ów nie uzy
skał zatwierdzenia izby posłów. Polega on na 
tej samej zasadzie, co dawniejsze traktaty o tej 
materji, a rpianowicie na zasadzie formalnej 
jyzajeipności. T rak ta t  obecny kładzie koniec te- 
mu anormalnemu stanowi rzeczy, że dotychczas 
prawo autorstwa dziej, które wyszły we Lwo
wie, Krakowie, Czerniowcaeh, Zadarze, nie do
d a w a ło  w Niemczech ochrony,

Z  klubów parlam entarnych.
W ie d e ń  2 marca. Po posiedzeniu izby 

zebrali się przewodniczący klubów lewicy na 
rmradę, na którą przybył także prezydent ga
binetu dr. K o e rb e r ; konferował około godziny. 
Po jego odejściu, przełożeni klubów lewicy ra 
dzili dalej.

Komisja parlam entarna  klubu mlodoczeskic- 
go radziła przez kilka godzin.

Z klubu młodoczeskiego.
W i e d e ń  2 marca. Slavische (Jorrcsp. 

d o n o s i : Na konferencji odbytej przed posiedze
niem izby, postanowił klub czeski zaprosić wszy
stkich posłów czeskich, także z poza, klubu na 
paradę  celem wspólnego postępowania. N astęp

nie prezes  Pucak  udzieli!  kilku po u f ny ch  w i a 
domośc i .

Ko mis j a  p a r l a m e n t a r n a  k lnim czeskiego o d 
by ła  one gda j  i wc zo ra j  p a r o g o d z i n n e  n a r a d y  
n a d  kw es t j am i  ak tu a l n e in i  i n a d  s t a n o w i sk i e m  
k lubu  czeskiego w  obecne j  sy tuac j i .

Z izby panów.
W i e d e ń  2 m a r c a .  Około , 2  rozpoczę ło  

się pos i edzeni e  izby p a n ó w .

O j n  f i .
(T elegram  ,.D zien n ik a  p o lsk ieg o  ’)
B r u k s e l a  2 m a r c a .  D > Petit  bleu d o 

no szą  z U t r e ch tu ,  że w  o to cze n iu  K ru g e r a  nic  
w ie rzą ,  a ż eby  się. B o th a  p o dd a ł .  C h o c i a ż b y  j e 
d n a k  to  był  uczyni ł ,  t o  w o jn a  j es zcze  n ie  j es t  
s k oń cz o ną ,  p o n i e w a ż  B o t h a  n i e  m a  p r a w a  za 
r ządzi ć  ogó lnego  w s t r z y m a n i a  k r o k ó w  w o j e n 
nych ,  a p r zys ługu j e  o n o  j e d y n i e  r z ą d o w i  T r a n s -  
w a a l u ,  n a  k tó r ego  czele p row izo ry czn i e  stoi  
Sch a lk bu rg e r .

Powstanie Bokserów ¥/ CMnacS.
(T elegram  „D zien n ik a  P o lsk ie g o  ')
L o n d y n  2 m a r c a .  M orn ing  Post d o n o s i  

z P e k in u ,  że dowód / , cy  n iemiecki ,  f r ancusk i  i 
angie l ski  o t r zy ma l i  rozkaz  p ro w ad z i ć  dalej  p r z y 
g o t o w a n i a  do  w y p r a w y .

DEPESZE
te le g ra f ic z n e  i te le fo n ic z n e

Z parlamentu francuskiego.
P a r y ż  2. marca. W  izbie deput. zainter- 

pelował socjalista Ze  v a e s  rząd w sprawie 
mięszania się księży do walk wyborczych. W a l -  
d e c k - I t  o u s s e a u  odpowiedział, że biskupowi 
w Grenoble, który się wmieszał do wyboru r a 
dy miejskiej, udzielono nagany. Dla duchowień
stwa, — rzek! Waldeck - Rousseau - -  istnieje 
tylko jedna polityka, mianowicie nicuprawiania 
polityki. (Oklaski).

Senat odbył w dalszym ciągu obrady nad 
zaprowadzeniem przekazów wywozowych od 
zboża i mąki

Demonstracje w Portugaiji.
O p o r t o  2 marca. Gdy policja rozpró

szyła tłum, który bombardował kamieniami dom 
niejakiego Destany, właściciel opuścił dom trzy
mając w jednej ręce kij, w drugiej rewolwer i 
dał 8 strzały. Oddziały konnicy przejeżdżają uli
cami. Domy, w których mieszkają członkowie 
partji klerykalnej, są strzeżone.

Rozruchy w Macedonji.
S t a m b u ł  2 marca. Na radzie gabineto

w e j  zajmowano się zarządzeniami wojskowemi, 
celem utrzymania spokoju w Macedonii. Po 
mieście krążą pogł iski, o skonsygnowaniu wojsk 
tureckich na granicy macedońskiej, Jak dono
szą z Monakiru, aresztowano tam znaczną liczbę 
nauczycieli i księży.

Z sejmu węgierskiego.
B u d a p e szt 2 marca. Izba dopulowa 

nych załatwiła wczoraj budżet ministerstwa sp ra
wiedliwości. Podczas obrad rzucono z galerji 
na salę kilka pism ulotnych. Sprawców are
sztowano.

Konferencje sek re ta rzy  izb handlowych.
W i e d e ń  2 marca. Wczoraj odbyła się 

tu, pod przewodnictwem szefa sekcji Malaja, 
przy udziale reprezentantów ministerstwa skar
bu, handlu, spraw wewnętrznych i centralne, 
komisji statystycznej, konferencja sekretarzy 
izb handlowych, w sprawie odbyć sic mającego 
na wiosnę b. r. w związku z ostatnim  spisem 
ludności, spisu zakładów przemysłowych 
przedsiębiorstw rolniczych (t. zw. kataster prze
mysłowy). Z lwowskiej izby brali udział w kon 
fcrencji sekretarz dr. Slesłowiez i wiresekretarz 
dr. Adam, z krakowskiej sekretarz Benis, z 
brodzkiej sekretarz dr. Riltel. Większa część 
izb handlowych, między temi wszystkie galicyj
skie oświadczyły gotowość zajęcia się przepro
wadzeniem tego spisu, pod warunkiem, że rząd

p ok ry j e  z f u nd us z ów  p a ń s t w o w y c h  po ł ącz on e  /. 
tern koszl a.

R ep re z e n t a n c i  lwowsk i e j  izby p rzeds t awi l i  
w y m o w n i e  wa d l i w ość  w  d o ty c h c z a s o w y m  s p o 
sob i e  p r z e p r o w a d z a n i a  sp i s ów  ludnośc i ,  k tó r e  
wyszły na j a w  przy  o s t a t n i m  sp isw.  a u ska rża l i  
się m iędzy  i n n e m i  n a  b ł ę d n e  i w p r o s t  n i ez rozu -  
m i  de  t ł um ac z en i e  i ns t rukc j i  na  język polski.  (V  
się tyczy kwcs l . j  l i n a n so w e j  po k ry c i a  kosz t ów  
tego ka t a s t ru ,  złożył z a s t ępca  m i n i s t e r s lw a  s k a r b u  
o świadczeni e ,  że m i n i s t e r s tw o  g o to w e  jes t  w s p o 
m n i a n e  koszta p r z y j ąć  na  siebio.

BisKup Anzer o sprawie chińskiej.
K o l o n i a  2  m a r c a .  W Koclnische V d l s -  

zc itnny  od p i e r a  b i s ku p  A n z e r  z ar zu ty ,  p o d n i e 
s i on e  pr ze  iwko  n i e m u  i przeciw’ m i s j o m  k a 
to l ickim.

W szczególności  z aznacza  b i skup .  «fce nie 
w ywie ra !  ż a dn ego  w p ł y w u  na o bs ad zen i e  
K iaoczau  W ó w cz as ,  gdy po j aw i ł a  się pogłoska ,  
że N iemcy  o p ró żn i ą  Kiaoczau .  a w  z a m i a n  za 
t o z a j m ą  p o r t  ch iński  S a m u r u .  sądzi ł  on ,  że 
p o w in i e n  w  in t e r e s i e  bez p i e cz eń s tw a  mi sy j  w y 
s t ąp i ć  p r ze c i w  t e m u .  To.  co się zda rzy ło  w 
roku  ub ieg łym,  by łob y  bez w ą tp i e n i a  n a s t ą p i ł o  
p r ędze j  czy ' -późni ej ,  bez  z a j ;eia Kiaoczau .

W y p a d k i  te  s ą  o w o c e m  roz w o ju  po l i t y 
cznego Ch in .  a  p rzysp i eszyły  j e  i n t ryg i  d w o r u  
chińskiego.  N ie m c y  p o w i n n y  cieszyć się z lego.  
że z a pew n i ł y  sob i e  w  K iaoczau  kolonj c.  r o k u j ą 
ca  p i ęk no  nadz i e j e .  W  ko ńc u  od p i e r a  b i skup  
A zer  z a r zu t ,  że mi s je  w d a ł y  się w  s p o r y  ) wie- 
ckie.  W  p o ł u d n i o w y m  S z a n t a n g u  w y da ł  on  s u 
r o w y  rozkaz ,  że w  s p o r a c h  z p o g a n a m i  nie 
wo ln o  m i s j o n a r z o m  w żaden  sp o s ó b  u j m o w a ć  
się za ch r z e ś c j an a m i .

Zamach na ministra.
P e t e r s b u r g '  2  m a r c a .  Goniec rządow y  

donos i ,  że s p r a w c a  z a m a c h u  na  m i n i s t r a  o ś w i a 
t y Bogo l ep ow a ,  był  d a w n ie j  s t u d e n t e m  u n i w e r 
sy t e tu  w  Moskwie  i s t u d jo w a l  nauk i  p r z y r o d n i 
cze :  w  r. 1806 wy kim zono  go  z u n iw e r s y t e tu  
za udzi a ł  w  ro z r u c h a c h .  W r. 1808 p o zw o l on o  
m u  uczęszczać  na  u n i w e r s y t e t  d o r p a c k i , na 
m edy cy nę ,  ale w k ró t c e  i s t a m t ą d  go r e l eg owa no .

Dżuma.
S i n g a p o r e  2 m a n n .  T u t e j s zy  po r t  

og ło szono  j a k o  n a w i d z o n y  d ż u m ą .

Strejki.
M a r s y l j a  2 m a r c a .  Na  z g ro m a d z e n iu  

r o b o t n i k ó w  p o r t o w y c h ,  w  k l t f r rm  wzięło udz ia ł  
3 0 0 0  ludzi ,  u c h w a l o n o  j ed n o g ł o śn i e  w y t r w a ć  
w  s l re jku.

F r a n c u s k i  s y n d y k a t  r obo tn i cz y  . p os t ano wi ł  
p o s t ę p o w a ć  wspó ln i e  z s y n d y k a t e m  m i ę d z y n a 
r o d o w y m .

K r a k ó w  '£ m a r c a .  W cz o ra j  p r ze d  p o 
łu d n i em  a r c y b i s k u p  wa r sza ws k i  ks. P o p i a  p o d 
da ł  się n a  kl inice p ro ) .  Wic he rk i ew icz a  o p e r a 
cji k a t a r a k t y ; o p e r ac j a  p o w io d ł a  się doskonal e .

Ostatnie wiadomości i rozmaitości.
t  M o n n e  M i c h a ł ,  senior cukierników lwow

skich, zmarł  onegdaj we Lwowie,  w 72 roku ży
cia. Młode pokolenie zna zaledwie z nazwiska lub 
firmy zmarłego,  który w swóun czasie był jedną z 
popularniejszych osób Lwowa.  W  cukierni jego, 
klóra miała doskouałą we Lwowie reputację,  gro
madzili się zazwyczaj przedstaw.ciele l i teratury i 
sztuki, a w okresie przed powstaniem i w czasie 
powstania styczniowego, gromadził  się tam zastęp 
palrjolycznie usposobionej młodzieży, która pod jego 
strażą i pieczą odbywała tam niejednokrotnie na r a 
dy. On sam i jcała jego lonzina,  pomimo obcego 
nazwiska,  była szczerze palrjotyczną. Monne byt 
jenym ze starszych cukierników we Lwowie wogóle,  
gdyż przemysł ten wprowadzony został po raz pier
wszy do naszego miasta w r. 1803  przez Andriol- 
lego, który otworzył cukiernię w wiasnej kamienicy,  
dolychczas od swego właściciela zwanej kamienicą 
Andriollego. Cukiernię tą objęh późne j  Ehrbarowie,  
którzy do niedawna,  rzec można,  dynastycznie ją 
prowadzili.  Cukiernia Monnego w czasie, gdy mie
ściła się przy ul. Teatralnej,  obok oo. Jezuitów,,  
słynęła z doskonałych cukrów i nalewek.  W osta
tnich czasach przeniósł j ą  sędziwy właściciel do 
swego domu przy ul. Łyczakowskiej .

Pogrzeb,  w którym wzięli udział wszyscy re-. 
pre/.entaci przemysłu cukierniczego, liczne grono 
przyjaciół i znajomych zmarłego, odbyt się wczoraj 
o godzinie 4 popołudniu. U. i p.

P ogrzeb  Ś. p. Gersona odbyt sic w W a r 
szawie w czwartek.  Wcześnie już przed godzina 1 
gromadziły się przy kościele ewangelicko augsbur
skim llnmy publiczności, wśród których nie brakło 
nikogo ze świata sztuki, lii.eratury i prasy. W ko
ściele, przepełnionym publicznością,  przy .-I rojonym 
w zieleń i kwiaty, jakoteż portrel zmarłego u kata
falku, odprawił  z towarzyszeniem chóru miejscowego 
lilurgjc żałobną pastor Lolh. wygłosiwszy polem 
piękną mowę Żałobną. Następnie Członkowie / b o ru  
ewangeliek i-aiigMmrskiego wynieśli t r umnę na bar 
kach do karawanu,  przybranego w wieńce i kwiaty, 
ofiarowane przez rodzinę, instytucje, przyjaciół i 
wielbicieli zmarłego mistrza, pnezem olbrzymi po
chód ruszył na miejsce wiecznego . spoczynku ,  pro
wadzony przez jeneralnego superintcndenla Maniiiu- 
sa w asyście pastorów:  Maehlajda, Burach a i Łotba.

Pochód otwierały sieroty i wyehowańey dobro
czynnych zakładów, dalej szkół, poczem postępowała 
korporacja artystów malarzy, / a  t rumną postępowała 
rodzina, reprezentacje Towarzystw naukowych,  lite
rackich, muzycznych;  dalej c ly świat literacki, a r 
tystyczny i dzienn karski.

Po przybyciu na cmentarz e w a n g e l i c k i ,  prze
mówi! nad i twartą mogiłą w po Iniosłych słowach 
naprzód pastor Maehlajd. polem w imieniu Towa 
rzystwa artystycznego, sekretarz jego zarządu p. Hen 
ryk Piątkowski,  składając, zasłudze i pamięci m i 
strza i nauczyciela linłd od kolegów i mistrzów.

(Rubryka la me pochodzi od redakcji, która lt-z n c  |v.-r/.* 
ri.: •■labie żadne, za n-c iiów.wiedziiilrcm-ń

Dr. med. Kazimierz Szczepański.
od J n.iirca 1901 retu om rzka przy ulicy i i  

1. l a ,  >] p ic l r o i  i <■:*;. : i . jO ud g o d z in y  ■> j | « ł .

K a ż d y  
a d w o k a t ,  

n o t a r j u s z ,
s ę d z i a ,

l e k a r z ,
k u p i e c ,

g o s p o d y n i
po w in i e n  się z ao pa t r zyć

i i

Wiadomości giełdowa
W i e d e ń  •’ m a r c a .

(fr.)  Pomimo,  ż.e stopa procentowa w Auslrji 
obniżona zojslała do poziomu 4 %,  a więc lego, 
jaki siniał przed nastaniem okresu drożyzny pie
niędzy, giełda trzyma się wciąż w rezerwie,  gdyż 
czeka na wyklarowanie się sytuacji parlamentarnej  
Tylko wielkie banki wyciągają już konsekwencje 
z tej uchwały zarzadu Banku aust io-węgicrslńego 
i obniżają procent ,  jaki plącą od swych nsygnat 
ka owych.  Zakład kredytowy dla handlu i przemysłu, 
tudzież dolno-austrjackie To warzy twa eskontowe, 
które wypuszczały S ' / j  % asygnaty, odtąd wypuszczać 
będą tylko fi % . Na targach zagranicznych przewa
żała tendencja zwyżkowa W Berlinie opierała się 
ona na ogłoszonym właśnie bilansie Banku niemie
ckiego, który jest  korzystniejszy niż się spodziewano,  
w Londynie zaś na nadziei rychłego zakończenia 
wojny w Afryce południowej.  Wobec tej nadziei 
wytwarza się w Londynie znów ogromna spekulacja 
zwyżkowa w afrykańskich akcjach kopalnianych.

Wiedeń 2 m a rc a .  Zainkn.ęeie giełdy godz. 2 tn 3:-. 
Akcie austr. Zakł. kredyt. 67ó-— Akcje węg. Zakł. k r e d .  
685’— ,  Akcje Anglobanzu 274'— . Akcje Unionbanku 
540 — , Akcje Laendarbanku 415 50, Akcje Bankvereien 
472'— ,  Akcje Bodencredit 845 — , Akcie scal. B a n k o  hipo
tecznego — •— Akcje kolei państw. 673'50, Ak.-ie koićji 
poltidn 11035, Akcje tram w. lit a) 275E0, h>. )
273 50 Akeje kol. Elbethal 4 8 5 '—, Akcje kol. Północnej 
6318 , Akcje kol. Czerniowiecki-u — ■—,  Akcje Alj icy 
444’— , Akcie Rima Muranji 482'— ,  Ak< je I ragst --ić, 
Tow. żel. 1610 — tow. — • —, Akcje fabryki lirom 277 — , 
Akcje tureckie tytoniowe 297-— , Ohlig. ./ęg. indem' . 

93-— , Renta majowa 98'GO, Austr. renta koron. 98'05. 
Węgierska renta koronowa 93 —, 56 1. listy Tow. kred. 
ziems. 9 1 4 0 , 4 proc. listy Banku kraj. 1 2 '—, 4 i pól proc. 
li 'ty Banko kraj. 98-75, 4 proc listy Banku hip. s r 5 0 ,  
4 i pół proc. listy Banku tiipol. 98 75 5 proc. l is y  
Banko hipat. 109'50, 4 proc. Gal. oblig. pro. in 9 6 '—. 
i proc. Gał. poi. kr#'. i -oku 1.693 9u tu, 4 proc. po
tyczka ni. Lwowa -7 >0 iiosy iurc-iri 104 — Marki 
117-45 Robie 2 5 3 5 0 .

w „Raptularz kieszonkowy
na r. 1901,

w y d a n y  n a k ł a d e m  „ Ś m i g u s a " .
J e s t t o  e l egancka ,  m a ł a  książeczki! . n rac/ .cj c/.l< i v 
t ak ie  książeczki  ( na  każdy  k w a r t a ł  p r ze zn a cz o ny  
jest  o s o b n y  zeszycik),  s l . -mówiące k a l en d  ir/ .yk 
i n o t a t n ik  za r az em .  Na każdy  dzień roku  p r ze 
zna c zo n a  j es t  o s o b n a  i i i h r yka .  z a w ie r a j ą c a  op róc z  
-zwykłych d a t  k a l e n d a rz o w y ch  i wykazu  p r z y p a 
d a j ąc yc h  w ,lyin dn iu  c i ąg n i eń  roz m a i t ych  ba
sów .  t akże  s p o r o  mie js ca  na  not a tk i  i uw, .gi .  
N a d i o  na  końcu  każdego  zeszyciku du ł ącznnn  

j e s t  o s o b n a  ka r t k a  na  ad re sy .

— s — Cena egzem plarza  3 5  ct. “ —
R r m i u m e r a t o r o w i r  D z ie n n ik i  Polskiego  mogą  
nabyw.ać  r a p t u l a r z  p o  z n i ż o n e j  c e n i e  

2 5  ct. (wraz  z. p rze syłką  p u e r t o w ą ) .

r.-> Dr. Teofil Zalewski

Przyjechali do Lwowa
dnia 2 marca 1901 r.

HOTEL GEOHGE. lir . K. Romer 7. Br/.ueiięm iec. 
B L)ulz 7. Wiednia. M. Wojciechowska /. tłzciańea. 
II. Huszbikiewicz z Techlowa. lir. Master z Krakowa. J. 
Leszczyński z Boi kanale.

HOTEL EUROPEJSKI. 8. Agape m. z z Błażowej. 
S Rialnskórski zę staj. O. Sala z W ysocka P. Weber z 
Wiednia. J Lang z Wierzonki. R. Nowicki z t ę tn ik .  P. 
Kotarski z Jasi.. A. Wejdą z Parkowa. \Y Siisser z Bit- 
dap sztu. O Schnell z Starych Rrodow. C. Priwożnik 7. 
P iegi. H. Korbel z Warszawy. H. W itń r  z Woli. A. 
A luahaim.wicz z Krakowa. S. Mnysa z Ru ln ik  IM'. J. 
J.diluliski z Wiednia.

ordynuje w chorobach mzów. n m .  gardła i krtani
Leczenie chorób mowy ( ądani.-, I,.dum nie. >••.>, .1 nicnie 
mowa njnsowa itd.) ulica Kościuszki I 8, od 3 5 popa1t

Atelier dentystyczne
Lw ów , H etm ańska 1. 6

k l,d a ją ce  się z kilku oddziałów, w który li wykonają się 
plombowanie, wyjmowanie zębów bea bólu. wsLu. anie 
sztucznych w kauczuku i zl.u-ic bvz idyi .

W atelier zatrudnieni są ri -and pracownicy jak po- 
pijgpijnio.

Z prowincji u.dc.-la.m- oipyialury uskutóczn a się
iiiur jtme.

Atelier otwarte prr.cz cały dzion. 5

Dr. dentysta Wiktor Ja iiiow sk i.
Do pana Ju lju sza  Schaum ana ap tek arza  

w Stock erau .
IjŻyWMin Sfijj /.nłądknwcj <ni wielu l:il 7. ll.Tj

lepszy ul skutkiem. Sprawili i I  y.\ ilnt\ehcz:is z 
łiłl tu TH Z jediuik ZRUiyśliim j :i sjr-outiiIzhc wprosi ml p.ni; 
i upmszam pr/.ysłsu- mi niuzwWzitiu \2 pmU-łuk zu pi 
braniem porzIowom.

:ł( K > 1 Z poważa Iliom
Louis R iąuet.

U o r 1 i u. < )ruuierwL i"  ■ 1*7
D.t lUibyeia >< krnjtnvGfio itptvl;nr;a >I<i

I j u c r t  S r h a i tm a n t i  w- S to c k e r a u .  tu d z ie ż  w e w ^ z y slk ic  
ru iió irm w a n y rh  a p te k a c h  k a jo w y c h  i Zit^rauiczny<*h. I • 11 
7 5  u l. za ]>udt*łko : n a jm n ie js z a  p fisy łk a  p u d « tk a .

m .  5 z 1 u iiiiv  i b. r. 
w y sz ed i ju ż  z t l ru k u  i z;l* 
wie ta iii ti ó s I w u oi i>- 
b cz!ii’ć<-jł>vs yi b it lyl td -w
} ęt - r 7 r f.- • ' #.

i-irov\e iluslr;'''
E g z(  n p l a r z  4 0  h e l .

P r r n u i i iw a la  k w a r ta ln a  w e  L w o w ie  k o r., na  p.-owm^M  
2  k m . I.e l .

ŚMIGUSA

n a t u r a l n a

~Sźćzawa alkaliczna

OMBHE OEŁOSZENIA.
Doniesienia rozmaite

po 1V* centa od wyrazu.

Ekonom
Żurawno.

żonaty, bezdzietny poszukuje 
posidy. Adres: M. B. restante

185

Lokal sklepowy niem złożonem z je
dnego pokojn i kuchni, nadający się do
skonale na h a n d e l  w ik t u a łó w  
jest do wynajęcia od 1-go Marca b. r. 
przy ulicy Hslrmana I. 28.

N b  llł*7VI*iollril rotynowana, osoba 
l1 ftU tt£ |u lu lK il starsza, posiadająca 
grantownie jeżyk niemiecki, francuski 
i muzyki perfekt, życzy sobie przyjąć 
po* i n wsi do pani aek za miernym  
wynagrodzeniem. — Bliższa wiadomość 
pod 1. ,T. H. nauczycielka, w domn pani 
Scher. ulica Kazimierzowska i. 32.

Ilg łsszen la  walnych pasad przyjmuje 
u  uizp-łatnle ,T yg  dnik Informacyjny 
Lwów, Akademii ka 24

R T A M P IL ir  m';t lowe, kauczukowe, 
U IH H IIIL IL  wykonywa najtaniej
A. Z i g m  a im, rytownik, Lwów, 
Sykstuska 14. Cenniki gratis. 123

M  JABZTKA
Iitiler i złotnik

w* Lwnwls, pl«* Marjnoki
t  poleca 
awój hogato zaopatrzony 
tklad w y o b ó w  jubiler
skich, złotych i srebrnych

M nfMłtzyoD tsaaih.

Dwa wielkie rokoje z kuchnią
ziraz dow yuaję:ia u'. Akademicka 1. 10.

Bilety wizytowe,
konywa po niskich cenach, zakład arty
styczno litograficzny Antoni Przyszlak we  
Lwowie, nl. Lindego 4, 1

Okazyjnie. Doskonale skrzypce tanio do 
** sprze 'ania u korreklora, Lwów, Mi
ckiewicza 22. 192

pochodząca z Niemiec półno
cnych, z dobremi świadectwa

mi poszukuje posady do dzieci. Z gł sze- 
nia pod „Norddeuts be* w biurze dzien
ników pasaż Hansmanna.

Ilżywane zęby, platynę, zło to , srebro, 
U drogie kamienie, perły, kupuje po naj
wyższych cenach Śtrauch jubiler, Lwó v, 
Kaźmierzou-ska 1. 17, I. piętro. Także 
listownie. 191

n c f l n  wolnych posad wykazuje rocznie 
B w llU  „TygodDik Informacyjny", infor
muje o wszysttiem  Prenumerata kwar
talna 2 korony. Administracja: Lwów, 
Akademicka 24.

Prawdziwe harceńsltie 
kanarki

najlepsze śpiewaki w wiel
kim wyborze po najtańszy cii cenach,

w hotelu Belle vue 194
ulica Karola Ludwika 1. 27.

P. Westkamper z Harcu.

Cz*ery obszerne I wspaniałe pokoje z ku
chnią, dwoma wrhod ani, z ur. czsm  

widokiem na la^y i góry, d li jeda j, luli 
dwu partyj do wynajęcia za cenę bar
dzo umiarkowaną; na ż.^dinie t kże 
stajnia na cztery konie z w oiow n ą 
Wiadomości udzieli doktor Dubanowicz 
w Brzuchowicach obak Lwowa. 197
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Ztr. 1.80
pól kilo znakomitych

OKRUCHÓW HERBAT
poleca 160

FRIDERYZ RCHUBRfH i 8j.
Lwów, Rynek I. 45.

H atdel założony w r. 1789.

o o o o o o o o o o o o
Deptaki i rogoże

kokosowe
na schody i korytarze

CHODNIKI wełniane
w wielkim wyborze polecają

Łuszczycki i Adamski
dawniej Jiirgens Lwów. 159

OOOOOOOOOOOO
Pasaż

H s u 8 m a n a .
L w o w s k i e

(46 razy premiowane). 
Od 8/s do w idzen ia:

VI. nowy zajmujący cykl p a r y s k i e j  
w y s t a w y  ś w i a t o w e j  w roku 190U. 

• W  Wstęp 10 centów.

Restauracja kolejowa 
w Dembicy

potrzebuje d i b r e j  k u c h a r k i  od 
1 marca b r. 2>0

Zarazem udi eli wiadomości w sjraw ie  
wydzierżawienia kawiarni z garnkuohnlą 
z konc sją (i lokalem) potrzebne 300 zł.

Kołdry p tc l im
nadzwyczajnie trwa- 

|  te, lekkie i cieple 
zalecane dla chorych lnb osób s ‘arszycb 
sztuka 16, 18 i 20 zl. KOŁDRY na wełnie 
owczej lub bawełnie począwszy od 4 zł. 
U f T f n i C C  włoslenne p icząwszy o l  
m lł  I L U n u L  14 zjr. trzy poduszki 
poleca S p e c j a ln a  p r a c o w n i a  
kołder i materaców JÓZEF SUHUSTER, 
K o p e r n ik a  S .  3

Miód panieński
b;z ko zeni, prawdziwie kuracyjny, 
kdkakretme z b t ; mi medalami nagro
dzony. Szam pinta większa p > 1 zł 10 ct. 
Paczka pocztowa zawierająca 2 (liszki 

z op<kowan'em 2 zł. 40 ct.

“ Lid*

Ś l e d z i e

2 1 3  ul. Łyczakowska 93.

holenderskie para 
pocztowe sztuka . 
zawijane , .
bałtyckie ,  .
ziołowe , .
ces ^rskie , .
w anspiku ,  .
wędzone Jbrzym  e sztuka 
BU klingi s2tuka .
S.proty V8 ń*'0 ■

,  marynowane 
Ł -soś wędzony deka 
Sardynki puszka .
Sardele, homary i inne sonserwy 
Węgorz wędzony.

M ASŁO
deserowe z koroną tg .

deserowe

15 ct. 
12 .
8 . 

12 . 
U  ,  

12 . 
12 , 
18 „

7 ,  
18 .

^ *
4 , 

15 ,
rybne.

19 ct.

Pyyn l i t  żytu! ohlgb mtrawskl prawdz 
UZjOlU wy 7. nipis>m ,T ;lr  do natiy 
cia we wszyslki li lian.ita li karzennych, 
zamówienia i dostawę przy muje W hdy- 
s»aw Ko łowski handel korzenny G o-
decka 85 196

Wdowa po nauBzyoi I \ ludowym 76 la
hez Zaducg i ulr«v>it!iM, - o 1-.aza 

nie '-.ho-a, li l.ije > ę d > s- r̂c l.t i-ciw fc  
o łaskawe wsii-rcie Lo*k wi- d. t t i  pod 
Klem^ntgna T 5", u' l ' j :  ó v we 
L w o w .e . 193

\ f
Naturalne i

WINA
węgierskie, ansfrjuckie 
reńskie, francuskie, hisz
pańskie wnaji pszej jakości 

peieoa baadel herbaty

RDlRHCt KlEDLi
w e  L w o w i e  

plao Marjaokl iiozba 10.

dw orske Lucheune
ze śmietany, 

smalec ‘ |s kilo . . 36 „
powidła */» k.lo . 14 n
świece pakiet . . . 40 ,
churut gomutka .  8 ,

Marm< ladę pomidor, stoik . 3 0  ,

kalafior różu 25 „
kompoty suszone V4 kilo . 25 ,

kawa f.milijna pół k io  . . 65 ,

kawa Ceylon pół kila od . 88 ,

wysiewki z herbat V« k. 35 ,
haibaty rosyjskie 1 , kg. 40 ,
Świeżą bryndzę lag idną 
Sery w wie'kim wyborze 2 5
Groszek młodj i jarzyny suszone

poleca tal tamo tylko M e l  
Z. Zadurowicza i Ski

A k a d e m ic k a  O.

Znacznie potaniała KAWA
l,i M . L u i i a r d a  Soleckiego, Lwów

u l .  J h a i o r c g o  1 M, 
b o  t y l -  IjC . 1  kosztuje pół kilog. nie- 

k o  Kri u Id zrównanej dobroci 
kawy równającej się najlepszym gatun
kom w smaku i aromacie. Wysyłki 4%

WINO CHINOWE SEMALLO i ślazem
przez lekarskie powagi, jak radca dworu prof. dr. Brana, 
radca dworu prof. Draaoheu, prof. dr. radca dworu baron von 
KratTt-Eblng, prof. dr. Mnntl, prof. dr. Ritter von Msaetiu 
Koorbnf, prof. dr. Neneser, prof. dr. Sohanta, prof. o t . Weln- 
leohner, wielokrotuir zastosowywane i jak najlepiej zaleca.:..

(Dla osłabionych i rekonwalescentów).
lip fifllp  crphrr W kongres lekarski w Rzymie 1894, IV. 
mGUUlG »l GUI Ilu. kongres dla farmacji i cbemji w Neapolu 

1894; Włoska wystawa jeneralna w Turynie 1896. 
Ilpfialp  7}ntp- Wystawy W mmJł 1894: Kle! 1894; Amsterdam 
BI łUflir ŁlUlG. 1894; Berlin 1895; Paryż 1895; Kwebek 1897. 

_ Przeszło 900 świadectw lekarskich.
Znakomity ten wzaecniający środek, przyjmowany bywa 

(Da swego wybernege 8maku bardzo chętnie zwłaszcza przet 
kohiety i dzieci. "K m  4001

Sprzedaje eię we wszystkich aptekach we flaazkaoh pa b, 
litra pe z ł. t ’20, I t litrze pe z ł. 2 20.

Apteka SerravaIlo, w T ryeśc i
Hurtowoy dom rozsyłkowy dia towarów łecznlcrycti. 

S S "  * » ł o i o n y  w  r . 134*4. Z a t n ż o i i r  w r t a ł 1*,

a

I Linia hnlandia Ameryka, M a r S  fia#y  Jork.
N a j b l i ż s z e  o d j a z d y :

7 marca Potsdsm 2 30 po południu 14 maroa Spaarndam 7 30 n-zed połsdi 
21 maraa Rotterdam t -30 p j pałndnlu 28 marca Amsterdam 8 30 przed poludi

Nowe parowce o podwó tej s ile :
KotterdSm »302 ton, Statendam 10.320 ton, Potsdaiu 12.500 ton 

Ceny p erwszej kajuty od 240 koron wyżej i , ,
drugiej kajuty 2 6 k. I ^

Ul. klasy 197 k. 40 b. z Wiednia.
Biuro w Wiedniu: Dla kaju‘ I. Ks awratring 10; dla ILI. klasy IV, Wey- 

rlngargaaee 7 A 
5* 07 Austij filje w Bem ie, lasbrukn i Tryjeście.

W. PRIMUS & S, IGLICK
Lwów, Jagiellońska Nr. 12,

polecają :

w ie lk i  w y b ó r  m a t e r j i  n a  m e b l e
w /stla jąc próoy takowych na prowne^ę franco!



4 OZIENNtk°*POLSKl t  dnia 3 marca l 901 t

ZiiakoHity koniak cyjny, odznaczo -
■y na wystawie lwowskiej, cała flaszka 
8'60, pól flaszki 1'80, ćwierć flaszki 1 zl.

w H and lJ  Leonarda Soleckiego
w i L w o w i e  ul. B a t o r e g o  1. 3 .

H A N D E L

PLOCM I B E K N I
JANA RIEDLA
16 WE LWOWIE

poleca najtaniej w ł a s n e g o  wyroLn

KOSZULE SALONOWE
po zl. 105, 1.66, 2 .—, 2.26, 2.50 i 3. 
Koszulo z przodami pikowymi i fał- 

dzikami (zakładkami) po zł. 2‘76 i 3. 
Kesznle kolorowe, kretonowe i ozfor- 

towe po zŁ 2’50 i 2 76.
KmzdIo nocne {Jo zł. 1-65 i 1-90; 

ozdobione na wzór ukraińskich po 
zł. 2 30, 2 50 i 2-75.

Koozulo dla chłopaków po zł. 1-40 
i 1 6 0 .

Półkooznikl z kołnierzy kam' on cl., 
bez kołnierzy 35 ct.

KALESONY
po c t.9 0 ,z ł. 1-05,1-15,1-45, 1-65,1-dO. 
K tlm n y  di* sb łspskśw  po B5, 95

i A  1-1Ó7 '
Kołnierze tuzin po zł. 2-40 i 2-tO. 
Mankiety tuzin po zł. 4 i 4"80. 
Chottkl płócienne, tuztn zł. 2-50.

Prawdziwe aaakle

SKARPETKI, POŃCZOGHY
dla pań, panów i dzieci.

K R A W A T Y
w największym wyborze. 

Oryginalno i«tef. dra Jlgern wyroby 
pn OtaiOb fabryoznyoh z najszlache
tniejszej w ełu i. zalecane dla osób wątl>  
go zdrowia, łatwo się przeziębiających.
Kanzalo \ n a
Kaftaniki -5 *
Kalaaooy I majtki I wTS
8karpotkl I poaozooby i & -
Ogrzewaozo aa źołądyk

Kamizelki wąskie włóczkowe z ręka- 
wami po zł. 6, 6 i 7 
Zamówienia z prowincji wykonają 

się najnarana’v
Na żądanie ozozegółowe eouelk!

eooooooooooci
Przowyborne w smaku 1 zapachu 

przez Suez sprowadzane

HERBATY Chińskie
po złr. 2 -  2 30, 3 20, 3 30, 4 - ,  4 ‘40 

i 5 źlr. za funt 500 gramów.

OK R U C H  7  herbaciane
po złr. 1-30 i 1-70 za funt — 500 gram.

z zupełnie świeżego transportu 

51 p o l e c a  H A N D E L

SI. 23
we Lwowie, Rynek 42.

oooooooooooo
Ja Anna Csillag

ze swemi 185 ctm. długimi włosa
mi olbrzymimi ,L oreley‘ , dostałam  
takcwe przez 14-mies. używanie mej 

własno wynalezionej p >mady.
UznaUa z-stała przez słynnych le

karzy jako jedyny środek przeciw 
wypadania włosów do przyspieszania 
wzrostn, wzmacniania korzeni Przy
czynia się dla panów do otrzymania 
silnego rozrostu brody i nadaje jużpo 
krótkicm nżyciu włosom na głowie 
i brodzie naturalnego połysku i ob
fitość, ochrania je przed wczesnem  
posiwieniem aż do późnego wieka. 
Cr,ca Jednego tyglelka f, 3- i 5 zł.

Wysyłka pocztow". codziennie za 
poprzedniem nadesłaniem pieniędzy 
lub za zaliczką na cały świat z fa
bryki , dokąd zamówienia posyłać 
należy. 3023

i n n a  C s i l l a g ,
Wiedeń, I., Seilergasse 5.

Skład główny we Lwowie : Bern -rd 
Feln, , G r a n d  H o t e l “ .

B

Od dawien dawna ze swej dobroci I zapachu znaną prawdziwą

H e r b a t ę  r o s y j s k ą
21 zbioru majowego poleca HANDEL

W. ADAMOWICZA
v  BRODACH la i g r a ń  rosyjsiiem

funt „fmllljnej" brdzo d o b r e j ..........................1 40
funt „Melnnge de Moeoau“ w oryg opkown. 2 50 
fuat „Imperial" Cesarskiej w oryg. opkown. 3-50 

Z  B r o d ó w  funt „Okruchów" z najlep. herbat kwlatowyoh 120 
Grzybki litewskie suche, aromatyczne 1 kilo 3-50

I  <9 & &2 |
sOTtaiat gnane za najlepsze

W  Kakao „Hełm"
Vhbrl*ka-M*ik. i Czekoladę „Hełm“

pod gwarancją najczystszy a przytem  najtańszy wyrób
holenderski.

Do nabycia we wszystkich więksiych handlach korzennych
i d e lik a tesó w . 4005

We czwartek dnia 14 marca 1901
o godzinie 6 popołudniu

o d b ę d z i e  s i ę  w  l o k a l u  s t o w a r z y s z e n i a

P r z e m y s ł Kasy zaliczkowej rzemietinikAw i rolnikAw

46 OGÓLNE ZGROMADZENIE
C z łu k if  i n n n k l i j  I n  zaliczkowi

rzemieślników i rolników
stowarzyszenia zi rej estrów z nieograniczoną poręką.

Bilans za r. 1900 wraz z wnioskami, udzit lenia absolutorjum Dyrekcji,
rozdziału lyeków itp.

mogą być przeglądane w k-- ncelarji Towarzystwa w godzinaih urzędowyc.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1. Odczytanie protokołu z ostatniego zgromadzenia
2 Sprawozdanie z czynności za r. 1960 i wniosek o ndzielenie absolutorjum Dyrekcji 

za czas od 1 stycznia do końca g-udn:a 1909.
3. Wniosek w sprawie rozdaałn czystego zysku a r .  1900. ( § 7 4  lit. i, statutu )
4. Oznaczenie wpisowego i wkładek do funduszu inwalidów i . dów (§6  lit. a, lit. d ) 
6. Wybór 3 członków Dyrekcji i 3 zastępców.
6. Wybór 2 członków Rady nadzorczej i 1 zastępcy w miejsce ustępujących na mocy

§ 74 statutu lit d.
7 Wybór 3 członków komisji rewizyjnej (§ 74 lit. d.l
8. Wnioski członków. 221

Z Rady ladzorezrj przeiyskiej Kasy zaliczkowej rzemieSloitd* i r o ln i*
etowarzyezenla zarejestrowanego z nieograniczoną poręką.

W Przemyślu, dnit 25 lutego 1901.

M arjan Wł&dycsyń&ki
prezes.

Teofil Moczarski
sekretarz.

A A A A A A A / < .

Roznosicie!* gazet
są potrzebni. Zgłoszenia jo  Ad
ministracji „Dziennika polskiego '■ 
v w w w v w w

leśno-
A i

„ >

*

ogrodowe
Tadeusza lir. f m i ł i e p  

w Z a s s o w i e  pod Czarną
polecają do kultur wiosennych .-

n a s io n a  i  Mad ż o n k i  l e ś n e  
d r z e w a  1 k r z e w y

o z d o b n e  tudzież r o ś l i n y  
p n ą c e  t r w a l e .

po cenach n a j n i ż s z y c h .
Katalogi na żądanie opłatnie.

Do nabycia w każdej ks ęgarni 
nagrodzone w 30-tym nakładzie wy
dane pismo radcy med. dr. Mullera o

Zboczeniu nerwów i ,
18 System u płciowego.
Przesyłka frank o, za nadesłaniem  

60 ct. (k. 1.201 w markach listowych.
Kurt Rober, Brunświk.

*xxxx>
$
8

l O O f H B H
KAROLA BAŁŁABANA następca

J ó z e f  O ź m i ń s k i ,  Lwów, Halicka 23
poleca HERBATY chińsko-rosyjskie

ciemno naciągające aromatyczne w najlepszej jakości :
Pół klg. konge cesarsk. zł. 2 .— I Pół klg. imperial . „ 5

„ „ familijnej . . ,  3 . - -  I ,  „ okruchów (wy-
,  „ melange . . „ 4 .— | siewek w łasnych). „ 1

K A W Y  bezpośrednio sprowadzane
w woreczkach po 4 3/4 kig. opłacone do każdej stacji pocztowej.

4 3I4 klg. Ceylon najlep. zł. 10.80 
,  ,  ,  gruboziar. „ 10.40
„ ,  i b. dobrej ,  10.—
, „ Portorico . „ 9.20
„ „ Karakas arom.

b. dobrej . „ 7.—

4% klg. Santos . . zł. 6 50
,  ,  Ceylon perło w. ,  10.80
,  ,  Mocca arabsk. ,  10.80
„ „ Jawy złotej . ,  10.80

Kawy palone w najlepszych 
gatunkach. 185

F. & E. Zajączek i JLankosz
F a b r y k a  s u k n i  w  K ę t a c h

223 UKUJUS polecają swoje składy —

we Lwowie ul. Teatralna 1. 3 
1 8 ^ ^ ^  w Krakowie ul. Bracka 1 5
bogato zaopatrzone| na sezon wiosennny w SUKNA dosia- 
w oue, uniformowe i dekoracyjne, korty i czesanki modne, 

koce, flanele, filre dywanowe iwetny do watowania.
Ceny f  bryczne. I W *  Próbki franco.

P A R K I E T Y
Urosadzkl deszczułkowe

oraz 120

wszystkie wyroby stolarskie
jako to:

drzwi, okna, krzesła, stoliki ogrodowe itp.
poleca FABRYKA PAROWA

Braci Wczelak we Lwowie
poszukuje zakupno większej ilości materjałów, a to : brusów sosnowych, dębowych modrzewiowych

I jaworowych w różnych grubościach I długościach

Ponieważ p. Antoni Strohbach wspólnie z Antonim Siekaczem s t ir ili się otęln:m <, z prawdą 
niezgodnemi ogłoszeniami, obalamucić P. T. Publiczność, byłem zmuszony wdrożyć przeciw niemu odpo
wiednie kroki, w s iu fek których Magistrat miasta Krakowa, jato  w/adza przemysłowa, wydał następujące 
orzeczenie :

Parowa fabryka biszkoptów i pierników 
S T A N I S Ł A W  G U R G U L

ces. i król. dostawca Dworu w Jarosławiu.

T 7129/901 
L- III. W ypis z re jestru  k a r

prowadzonego w Magistracie stoi. król. m Krakowa w sprawach przekroczeń wchodzących w  zakres
czynności władz politycznych.

VIII.II. IV. VII.

Imię I nazwisko
wiek. stan, sposób  
utrzymania lub zatru
dnienie i mie.sce po

bytu obwinionego

Anfinl August 
Strohbach

w Jarosławiu, lat 57 
żonaty, ojciec 2-ga 

dzieci.

Prz“tięp8two
o jakie wytoczono 

osk ażen ie

Wyszczególnienie te
go, co uznane jest 
za rzecz dowiedzioną 
i na jakej podstawie

1 reść I data wyroku
z przytoczeniem prawnego przepisu, przeciw któremu 

popełniono przeki oczenie i podpis sędziego

Świadome bezpra
wne używanie firmy 
,L . Czyński* w p u 

blicznych ogłosze
niach ze szkodą 

Stanisława Gurgula, 
przemysłowca w 

Krakowie.

Przekroczenie okre 
ślone w rnbryce IV. 
stwierdzone donie

sieniem  poszkodowa
nego Stanisława Gur

gula de p*c.es. 24. 
gri dnia 1900 r. L. 
84606, protokolar- 

nem zeznaniem te
goż z dnia 4 lutego 
1901 r. ogłoszenia
mi w aktach się zuaj- 
dującemi, oraz c z ę -  
ś c i o w e m  wł. snem  
przyznaniem obwi

nionego.

Za przekroczenie § 46 i 47 nowel, do ustawy p ze- 
mysłowej z dnia 15 m aica 1883 Nr. 39 dz. u. p ,  po
pełnione przez świadome bezprawne używanie firmy „L 
Czyński* w publicznych ogluszeniach, ze szkodą nabywcy 
tejże firmy p. S .  ilsława Gurgula przemysłowca w Kra
kowie, w szczególności przez używanie w grudniu 1900 r. 
powyższej firmy w anonsach w krakowskim „Głosie Na
rodu* inscrowanych, oraz w afiszach na spółkę z Anto
nim S i e k a c z e m ,  przemysłowcem w Krakowie, po ro
gach ulic miasta Krakowa porozle pianych, skazuje Pana 
Magistiat wsknlek siargi p. Stanisława Gurgnla na pod
stawie przeprowadzonego postępowania dowodowego w 
myśl § § 1 3 1  i 134 ustawy przemysłowej z dnia 20 grn- 
dnia 1869 r. Nr. 227 dz. u. p. na grzywnę 200 keron, 
ewentualnie na karę aresztu przez 20 dni.

Zarazem zabrsnla się Panu dalszego bezprawnego 
używania do celów przemysłowych firmy „L. Czyński* 
pod zagrożeniem dalszych surowszych grzywien

Grzywnę zapłacić należy w Kasie miejskiej chorych 
dla robotników w Krakowie na fundusz zapasowy w termi
nie dn. 14, pod rygorem ściągnięcia w drodze przymusowej.

Od powyższego orzeczenia wolno Pann wnieść re- 
kurs do c k Namiestn ctwa we Lwowie, za pośredni
ctwem Magistratu w terminie dni 14 222

Józef Oser, FABRYKA MASZYN U
l e j a r n ia  ż e l a z a  i  m e t a l u  y j  K P C I f lS  ! 3 u

itO w y s z c z e g ó ln ie ń .
Obejmuje kompletne urządzenie młynów i rekonstrukcję każdego system u i rozmiaru, wyrabia i

Stoły walcowe we wszystkich wielko- Turbiny i koła wodne,
ściach i gatunkach, z walcami z twar
dego żelaza i porcelany.

Francuskie kamienie młyńskie w najlep- 
z, j jakości i kompletne koła młyńskie.

Cylindry do sortowania zboża i obcina- 
cze własnego systemu.

Trfeury, „Eureka*, Tarowniki, Maszyny 
do mięszania mąki, Maszyny do czy
szczenia kaczki, Elewatory i ślimaki 
transportowe, Transmisje, Wały, La
gry S e l e r a  i s m a r e w n i k i  p i e r 
ś c i e n i o w e .

Młynki gospodarcze do obrotu ręcznego  
i kieratowego.

■ ■ . Ceny najtańsze! . . .

dostarcza:
Gatry, Piły cyr

kularne i taśm owe, Heble do drzewa 
i „Traismaszyny*, Łamacze kamieni, 
Przyrządy do rozgniatania, do rozdra
bniania rud wszelkiego rodzaju, jago 
to: kwarcu, bazaltn, wapienia, namn- 
łn, gipsu i t. d._______

Każdy gatunek lejizny szarej i m etalo
wej według własnych i obcych modeli 
i rysunków.

Sztaby do rusztów z t w a r d e g o  ż e 
l a z a  i t. d.

C e n n i k i  b e z p ł a t n i e
i  o p ł a c o n e !

_  _ Natdzierżgiwanle walców najszybciej i najtaniej.
D ogtff w c  p o d  g w a r a n c j ą  Z N a j k o r z y s t n i e j s z e  w a r u n k i  z a p ł a t y  I

Maszyuy do n.dzierżgiw aaia walców i szlifowania, tudzież instalacja elektrycznego oświetlenia.
Plany, kosztorysy i praktyczne wskazówki szybko i bezpłatnie

PoiiŁi Kilowe poilii zBŁara Mlwo-enroisŁiGŁO on 1 maja 1900.
Do Lwowa przychodzą: rano przdp. popoł. wiecz.

z Krakowa (2-31*, 9 45 noc) 6-10 8 50 1-36* 5-45
z Podwołoczysk (głów. dw.) 3-36 8-00 2-36* 6-40

„ na Podzamcze 3-12 7-40 2-20* 5-17
z Tamopoła-Kopyczyniec . 2-35*
z Borek W.-Grzymałowa . 8-30 2-35 5-40
z R zeszow a.............................. 11-45
z Czerniowiec-Itzkan . . 6-20 11 5 5 1-45* 6-55
z Ghodorowa-Podwysokiego
z Stryja, Ławocz. Budapeszt. 8-05
z Stryja, Chyrowa, Suchej (f) 8-05f 1-45
z Stryja, Stanisławowa 8-05 1-45
z B e łż c a .................................... 5-55
z Rawy Ruskiej i Sokala . 6-00 8-15 '3-14 5-65
z J a n o w a .............................. 7-45 12-56 8-28g
z B zuch 0w i c ........................ 6-46* 8-15 7-24
z Zimnej Wody 7*10 r. 6-10 9 0 0 11-16 6-46

noc

8-40* 
1 0 3 0  
10-12 
10 25

10-00 
10 2 V 
10-36 
10-35 
12-06

9'23#  
8-60 
8-49

ze Lwowa odchodzą:

do Krakowa (8-40 rano) 
do Podwołoczysk z gl. dw, 

„ z Podzam c.a  
do Tarnop la-Kopyczyniec 
do Borek W.-Grzymałowa 
do Rzeszowa . . . .  
do Czerniowiec-Itzkau . 
do Chodorowa-Podwysok. 
do Stryja, Ławocz. Bt dap. 
do Stryja, Chyr., Suchej (f) 
do Stryja, Stanisławowa 
do Bełżca . . . . .  
do Rawy ruskiej i Sokala 
do Janowa 9"12 wiecz. f t  
do Brzuchowic 2-51 0 n. ś. 
do Zimnej 14/ody 3-20 *

od 16/9 30/9 co dzień, a oa 1/5—16/9 w

reno przedp popoł. wiecz.

4-15 8-30 2-55* 6-30
6-30 9-26 1-65* 7 1 0
6-43 9.42 2-08* 7-33

9-36
9-35 1-65*

3-30
6-35 ‘9-55 2'45* 6 1 0
6-30 9-45 2 45*
6-25 6-25

9 0 0 t 3 0 5 7 00-1
9 1 0 7 0 0

10-20
10-20 7-25

9 1 5 l-2 5 ft 3 16 6-13M
6 4 6 p 10-lu 215* 7-48
4-10 8-46 5 25 6 40

a i ćm

noc 
f 10-50 
\  12-40 
1100 
11-26 
1110 
1 1 9 0

/10-40  
\  2-51

f o-ioft i 3-85§§ 3 26 
10-50

Pociągi pospieszne (SchnelzOgej; g od 1/5 31/5 i 
od 1/6—16/9 ♦  1 /6 —16/9 w  dni powszednie; f t od 1/6—15/9 w

i od 1 6 /9 -3 0 /9 ;  0 od 7 /6 -1 0 /9 .
Pociąg biyzkawiczny odchodzi ze Lwowa o godzinie 8-60 r in o; przychodzi do Lwowa o gbdzmie 8.16

niedziele i św ięta; od 1 /5 - 3 1 /5  

wieczór

Przed podrabianiem ochronione przez wzór markę

Sól żołądkową
w

J u l i u s z a  S c h a u m a n a ,  kraj. aptektrza w Stockerau
przy u t r u d n io n e m  t r a w ie n iu  i  p r z e c iw  c i e r p ie n i o m  

ż o ł ą d k a  o d  w i e l u  l a t  u z n a n y ,  d y e t y c z n y  Aa o d e k
Do nabycia w renomowanych aptekach aus*ro-węg. Monarchii.

Cena pudełka 75 ct. 3002
Rozsyłka pocztą przy odbiorze najmniej 2 pudełek za pobraniem.

Skład główny: krajowa apteka J ULJ US ZA SCHAUMANA
w Stockerau.

Celem położenia tamy nadużyciom niektórych restauratorów, 
mam zaszczyt podać do publicznej wiadomości, że

PIWO OKOCIMSKIE
sprzedają na szklanki tylko następujące firmy:

Naftuła Tiipfer, Trybunalska 12.
Adler Markus, plac Akademicki.
Arnold Wilhelm, Batorego.
Agld iakóh, ul. Krakowska 25. 
Barauleokl Hotel Pański ul. Gródecka. 
Belgel A., Chorążczyzna.
Drucker Eljtsz, Gródecka.
Frled Jakób, Rynek.
Griinfeld Adolf, ul. Janowska 17. 
taarfunkel Ozlasz, ni. Sykstuska I. 2. 
Harold Antoni, ni. Sykstuska 14. 
Hellmann Wilbelm, ul. Kazimierzowska. 
Handwerker Jakób, p. Smolzi.
Hellwig Edward, ul. Kopernika.
I ków Michał, ul. H alicki.
Kostklewloz August, ul. W ałowa 13. 
Kraus A. uh Żółkiewska 
Kessler Dawid, Pańska.
Kell A., ul. Kopernika 10.
Kreindler iakóh, pl. Bernardyński, 
uemei 5 ., Gródecka 54.
Ludwig Jan, nl. Krakowska 1. 7. 
Lowenheok Jakób, nl. Trybunalska 4.
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Łopaolóskl Wojoleoh, Gródecka 79. 
Makowski Karol, ul. Krasickich 7. 
Nowoźenluk J., ul. Kopernika 1. 4. 
Pomeranz M., Rynel 7.
Pietrzyoki Edward, PańsLe 17.
Reioh Samuel, Rynek 5.
Rothberg Abraham, ul. Kazimierzowska. 
Rothherg Max, ul. (Hema) Gródecka. 
Rudzlóskl Antoni, restanracja kolejowa. 
Sohleloher L , nl. Jagiellońska. 
Sonnensoheln A., ul Gródecka.
Salzherg H., Gródecka.
Sohaplra S„ Rynek.
Sohwarzer Oslasz, nl. Gródecka. 
Stelmachów Jan, Chorążczyzna 6. 
Skulski M. nl. Teatralna.
Skulski M., nl. Karola Ludwika.
Sohall S., ul. Krasickich.
Ważny Jan, ul. Czarnieckiego.
Wollsoh H.f ul. Gródecka.
Zaokerman Szymou, ul Leona Sapiehy. 
Znokermann Jakób. Zimorowicza.

Główne zastępstwo i skład piwa beczkowego

u pp. Ozjasza Wixla i Syna, ulica Bogusławskiego I. 12.
Telefon Nr. 6.

Skład piwa Daszkowego u p. Wlesera, ul. Sykstuska 14. Telefon nr. 149 
Na przyszłość ogłaszać będę każdej drugiej niedzieli w  pismach lw ow 
skich naswiska restauratorów, którzy PIWO OKOCIMSKIE sprzedają, 
a nadto zastrzegam sobie wystąpić w  drodze sądowej przeciwko sprze
daży obcego piwa pod marką okocimskiego.

JAN G0ETZ, browar w  Okocimie

KWI2DY PŁYN RESTYTUCYJNY
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Od lat 40 w stajniach dworskich, wojskowych i innych w użycia, jako posiłek 
przed wlększem natężeniem I po tymże udaw any; przy zwloh .Jęoiaoh, zesztywnie
niach śdiegnl itp., usposabia konia do nadzwyczajnych wysiłków podczas treno
wania. — Prawdziwy tylko z powyższą marką ochronną, do nabycia we wszy

stkich aptekach i droguerjach Austrji. 17 I.

Skład główny: FRAFG. JA N  KWIZDA
c. i k. anstro-węg., król. rumuó. i ks. bulgarsk. dostawca nadworny.

Apteka powiatowa w Koraenhnryn pod Włedulemn
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'Z ZAPACHEM FiOłKOWEM
działają na skórę ntidając 
elastyczność,piękna: p le ć  i

in łochieńrzą św ieżość . 
Zastępują zp^teieifiroła i puffer. 

WYŁĄCZNY WYRÓB

M. efytotsch
r W  WIEDNIU I. LUG ECK N gS.

nrowincjji w w dszvch  ina^ATMiacłi paEfiuneiyf-
k t r m n m *  ' .1........M i  • !
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